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SOSNOWIEC, dnia 12 maja 1935 roku. 


Rok IL. 


DODATEK PARAFJALNY 


Jednajcie prenumeratorów 
prasy katolickiej, 


Porządek nabożeństw 
w Kościele Parafjalnym 
W nieb. Najśw. Marji Panny. 
Niedziela lil po Wielkanocy d. 12 maja. 
g. 6. Prymarja z nauką — ks. Jung. 
g. 7. Msza św. — ks. Jung. 
g. 8. Msza św. z nauką — ks. Mgr. Bro- 
dziński. 
g. 930 Msza św. dla szkół — ks. Mgr. 
Brodziński, nauka — ks. Prof. Giebartowski. 
g. 11. Suma — ks. Prof. Giebartowski, 
kazanie — ks. Łopaciński. 
g. 12:30. Msza św. z nauką — ks. prof. 
Giebartowski. ; 
g. 8:30 Msza Św. z nauką w kaplicy Hu- 
ta Milowice — ks. Łopaciński. 
Od g. 18:ej d. 11-V do g- 18-ej d. 18-V 
dyżury pełni ks. Łopaciński. 
a 


Kalendarzyk Zebrań. 
(Dom Katolicki). 

Niedziela 12 maja br. g. 17. Arcy- 
bractwo Straży Honorowej i Bractwa 
Najśw. Serca Pana Jezusa, g. 17 
Plenarne K. S. Kobiet. 

Poniedziałek 13 maja br. godz. 20. 
Zbiórka zastępu I. drch. Lewińskiej 
i zastępu II. drch. Mieszalskiej. 

Sroda 15 maja br. g. 17. Kurs ro- 
bót i świetlica w K. S. Kobiet, g. 18 
Bibljoteka Parafjalna, g. 19:30 Kurs 
robót w K. S. M. Żeńskiej. 

Czwartek 16 maja br. g. 17. Pań 
Czynnych Stow. Pań Miłosierdzia 
św. Wincentego A Paulo, godz. 19'30 
Kurs wykształcenia religijnego, 
g. 20:30 Wykład w K. S. Mężów. 

Piątek 17 maja br. g. 20. Zbiórka 
zastępu III. drch. Jastrzębskiej. 

Sobota 18 maja br. g. 16. Koło 
ministrantów. 

Niedziela 19 maja br. Zebrania się 
nie odbędą z powodu wyjazdu 
Pielgrzymki do Piekar. 


Komunikaty. 
f 1. W niedzielę, dnia 12 bin. o go- 
dzinie 6 rano odprawiona będzie 
Msza św. w intencji Bractw, zaś 
o godzinie 8 rano w intencji K. S. 
Mężów i K. S. M. Męskiej. 

Tak członkowie Bractw jak i wy- 
żej wymienionych organizacyj winni 
w dniutym przystąpić do Stołu Pańsk. 

2. Podaje się do wiadomości, że 
chorych, do których ma przyjechać 
ksiądz, należy zgłaszać tylko o go- 


dzinie 6 rano w zakrystji. Jeżeli 
chory utracił przytomność, należy 
o tem powiedzieć księdzu. W do- 


mu chorego należy przygotować stół, 
dwie świece zapalone, wodę świę- 
coną, watę szklankę wody i łyżkę. 


do TYGODNIKA „NIEDZIELA” 
Parafja Wniebowzięcia Najświętszej Marji Panny. 


Drodzy w Chrystusie Panu 


Paraljanie. 
Niedziela Ill po Wielkanocy, 


Ewangelja św. dzisiejsza przenosi 
nas do wieczernika, gdzie po usta- 
nowieniu Najśw. Sakramentu, a krót- 
ko przed pojmaniem Swojem Zba- 
wiciel żegna się z uczniami. Pragnie 
ich przygotować na bliską już roz- 
łąkę, a dusze ich umocnić na stra- 
szne chwile trwogi, które niebawem 
przeżywać mają! 

„Maluczko, a smutek wasz w ra- 
dość się zamieni“! Te słowa sto- 
suje Zbawiciel i do nas! Uprzedza 
nas o cierpieniu czekającem nas 
w życiu, złączonem z losem każde- 
go z nas, ale zarazem pragnie otu- 
chę włać w słabe serca nasze, na- 
dzieją przyszłej radości chce zapra- 
wić do wytrwania ! 

Wszak tylko ten jest prawdzi- 
wym uczniem Chrystusa, kto bierze 
wzorem Jezusa krzyż na barki swo- 
je, krzyż cierpliwego znoszenia do- 
legliwości, zaparcia się siebie i do- 
browolnego umartwienia ! 

Wszakże „maluczko* tylko tego 
cierpienia, a wzamian zato nagroda 
w radości i szczęściu! 

Chwilę krótką naprawdę trwa 
nasze cierpienie, choćby wypełnio- 
ne niem było całe życie nasze, bo 
czemże jest życie ludzkie na ziemi 
w porównaniu z wiecznością, która 
nas czeka! 

Smutek wasz w radość się za- 
mieni! Jak potężnie działają te sło- 
wa Chrystusowe na pierwszych wy- 
znawców jego! Cofnijmy się my- 
ślą. Przed nami Cyrk Nerona, 
a w nim krwawe widowisko mę- 
czeństwa chrześcijan! Na środku 
areny cyrkowej gromada chrześcijan 
skazana na rozszarpanie przez dzi- 
kie zwierzęta! Amfiteatr zapełniony 
rozszałałym krwiożerczym tłumem 
pogańskim, a wśród tłumu okrutny 
Neron! Czeka i tłum i Neron, ry- 
chło li poczną rozdzierać powietrze 
krzyki rozpaczy, przerażenia i trwo- 
gi męczenników! Spodziewają się 
tłumy zebrane wołania o litość i mi- 
łosierdzie! Ale dzieje się coś, cze- 
go się nikt z widzów nie spodzie- 
wał! Wyznawcy Chrystusa, oto- 


Apostołem bądź, 
nietylko czytelnikiem, 


czeni dzikiemi zwierzętami, nie pro- 
szą o litość, nie widzą ni cyrku ni 
tłumu, ni Cezara! Twarze ich na- 
tchnione, oczy wzniesione w niebo, 
a z ust ich płynie pieśń na cześć 
Chrystusa, za którego umierają! 

Skąd czerpali nadludzką siłę do 
wytrwania wśród męczarni okrop- 
nych, w czem tajemnica olbrzymiej 
mocy ducha, którą okazali? Nie 
w czem innem, jak w tem, że „ujrzeć 
mieli“ Tego, za którego |na śmierć 
szli!  „Maluczko, a radować się 
miało ich serce, a radości ich nikt 
im odebrać nie umiał!“ 

Proboszcz. 


(ud wiary i polskości 
w Ameryce Południowej, 


List pasterski. 
Cm al 


Przedziwne siły Boże działają 
dziś znowu na świecie, siły, które 
mogą odnowić ludzkość, stworzyć 
wśród niej królestwo Chrystusowe 
i pokój Chrystusowy. To wykazał 
Powszechny Kongres Eucharystycz- 
ny w Buenos Aires. W górę więc 
wznieśmy Serca, najmilsi moi, bo 
siły Boże zwyciężyć muszą, Trze- 
ba się im tylko poddać i z niemi 
współpracować. I stanie się na ca- 
łym świecie, jak na Kongresie w 
Buenos Aires, wielki cud wiary, 
nadejdzie królestwo Chrystusowe 
i Jego pokój. 

Gdzież atoli jest źródło tych sił 
Bożych? Czyż płynęło ono tylko 
na Kongresie Eucharystycznym w 
Buenos Aires? Nie, płynie ono 
wszędzie, gdzie jest nasz Kościół 
św., bo właściwem źródłem tych sił 
jest Chrystus Eucharystyczny. 

Jak On dokonał tego cudu wia- 
ry, jakiśmy widzieli na kongresie, 
tak go wszędzie ij zawsże dokonać 
może, bo jest on wszędzie i działa 
wszędzie, gdzie jest nasz Kościół 
św. Wszak Chrystus Eucharystyczny 
jest, jak Wam już w innych listach 
pasterskich wykazałem, żywem ser- 
cem naszego Kościoła św. Żyje On 
w nim jakby w swojem ciele, aby 
wciąż mu dostarczać sił wiecznych, 
sił Bożych. Ta wzniosła prawda 


Zapisujcie się na stałych abonentów „Niedzieli“ z „Dodatkiem Parafjalnym'. 
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tłumaczy nam też przedziwną żywot- 
ność, jaką wykazuje nasz Kościół św., 
zwłaszcza w dzisiejszych czasach. 
Ponieważ żyje i działawnim Chrystus 
Eucharystyczny, nasz Kościół św. 
nigdy się nie starzeje, choć jest 
starszy, niż wszystkie dzisiejsze 
państwa, ale zawsze jest mło- 
dy, zawsze świeży, i nigdy nie wy- 
czerpuje swoich sił, ale zawsze roz- 
porząda siłami nowemi, wciąż się 


odnawia. Dzieje się z nim w po- 
rządku duchowym, nadprzyrodzo- 
nym to samo, co z ziemią-matką 


w porządku przyrodzonym. I zie- 
mia-matka jest starsza od wszyst- 
kich państw, a jednak wciąż jest 
młoda i świeża. Zdaje się wpraw- 
dzie, jakoby każdego roku, gdy nad- 
chodzi zima, musiała ona umrzeć, 
ale ledwie zawita wiosna, a ta sta- 
ra ziemia znowu staje się młodą. 
I choć już tysiące lat ludzie z niej 
żyją, nigdy się nie wyczerpuje, ale 
każdego roku nowych im dostarcza 
plonów. Skąd to pochodzi? Stąd, 
że w ziemi naszej działają siły 
wieczne, siły Boże. [ak jest i z na- 
szym Kościołem św. Działają w nim 
siły Boże, siły wieczne, działa w nim 


Chrystus Eucharystyczny. Otóż 
przyczyna, dlaczego on dziś jest 
tak miody, tak świeży, tak pełen 


żywotnych sił, jakim był 1900 lat 
temu w pierwsze Zielone s>wiątki, 
dlaczego on dziś tak może odnowić 
świat jak go wówczas odnowił. 
c. d. n. 
Teatr Miejski w Sosnowcu coraz częściej 
gorszy młodzież szkolną. 

Od dłuższego już czasu dają się 
słyszeć narzekania rodziców i wy- 
chowawców na niczem niekrępowa- 
ną swobodę Teatru Miejskiego w So- 
snowcu w stosunku do młodzieży. 

Nie jest rzadkością słyszeć gło- 
sy oburzenia nawet w samym te- 
atrze. Na przedstawieniach wybitnie 
nieskromnych spotyka się obok 
starszych również tuż obok siedzące 
dzieci i młodzież. 

Poczucie niewłaściwości takiego 
stanu posiada sama młodzież, która 
we własnem piśmie wydawanem 
przez szkoły Zagłębia, określiła 
„Muzę“, ukazywaną publiczności 
przez teatr, jako mocno podkasaną. 

W niedawnym czasie, (w połowie 
marca) wystawił Teatr Miejski dla 
młodzieży szkolnej „Balladynę* w 
warunkach urągających wszelkim za- 
sadom wychowawczym. Przedsta- 
wienie zaczęło się późno wieczorem, 
a skończyło się daleko po północy. 

Liczne głosy krytyki rodziców 
i profesorów powinny być wzięte 
przez Teatr Miejski pod uwagę, gdyż 
jest on także odpowiedzialny za po- 
stawę, jaką zajmuje wobec młodzieży. 


„DODATEK PARAFJALNY" 


Wiadomości. 


Zarząd Parafjalnej Akcji 
Katolickiej. 


Zarząd P. A. K. organizuje na 
dzień 19 maja br. Wiełką Pielgrzym- 
kę do Piekar. Wyjazd z Sosnowca 
nastąpi tegoż dnia o godz. 6 rano, 
powrót do Sosnowca nastąpi o go- 
dzinie 19. Koszta przejazdu wyno- 
szą w obie strony 2 zł. 50 gr. 

Zapisy na tę pielgrzymkę przyj- 
muje codziennie Sekretarjat Paraf- 
jałny Akcji Katolickiej, ul. Prez. Mo- 
ścickiego 15, od godz. 9 rano do 14 
i od 17 do 19. 

Zarząd P. A. K. uprasza wszyst- 
kich, którzy mają zamiar wziąć 
udział w pielgrzymce, by zapisywali 
się wcześniej, gdyż zapisy przyj- 
mować się będzie tylko do 16-go 
maja. 


Katolickie Stow. Kobiet. 


Zarząd K. 5. Kobiet komunikuje 
że ze wzgłędu na Pielgrzymkę do 
Piekar, która wyruszy z Sosnowca 
w dn. 19 bm., zebranie plenarne 
K. S. Kobiet odbędzie się w niedzie- 
lę dnia 12 bm. o godz. 17. 

Na zebraniu tem p. Mandowska 
wygłosi referat „O modlitwie". 

Uprasza się członkinie o liczne 
i punktualne przybycie. 


Kaś. Stow. Młodz. Żeńskiej. 


Staraniem Zarządu K. S. M. Żeń- 
skiej w dniach 11i 12 bm. wyświet- 
lony będzie w Sali Domu Katolickie- 
go film p. t. „Cuda w Lourdes“. 

Dla dzieci w wieku szkolnym. 
Film ten wyświetlany będzie w so- 
botę dn. 11 bm. o godz. 16, a opłata 
wynosić będzie 10 gr., dla starszych 
zaś w niedzielę 12 bm. o godz. 18 
za opłatą 20 gr. : 

Zarząd K. S. M. Zeńskiej prosi 
wszystkich o liczny udział. 


Związek małżeński zawarli. 


Dnia 30. IV. 1985 r. Stanisław 
Chachurski z Michaliną Witkowską. 


Zmarli. 


Anna z Kowalskich Przysmęda, 
lat 69, dnia 29. IV. 1985 r. 

Marja z Kuczborskich Otifinow- 
ska, lat 46, dnia 30. IV. 1985 r. 
Jan Niewiarowski, lat 40, 

2 maja 1985 r. 
Marjanna z Wojtasików Komo- 
der, lat 50, dnia 3 maja 1985 r. 
Adam Kruszewski, lat 44, dnia 
4 maja 1985 r. 


dnia 


Nr. 19. 


Rocznice zaślubin. 


Marjan Kowalczyk z Adelą No- 
wak, dnia 13 maja 1985 r. 

Jan Pawłowski z Anną Bartu- 
siak, dnia 17 maja 1985 r. 


Rocznice zgonów. 


Agnieszka z Gorolów Adamczyk, 
lat 70, dnia 14 maja 1985 r. 

Jan Wójcik, lat 74, dnia 14 ma- 
ja 1985 r. 

Józef Kałuża, lat 58, dnia 16 ma- 
ja 1985 r. 

Jan Antonik, lat 68, dnia 17 ma- 
ja 1985 r. 

Salomea z Jaskólskich Wiśniew- 
ska, łat 68, dnia maja 1985 r. 


Zapowiedzi przedślubne. 


Związęk małżeński zamierzają zawrzeć 
następujące osoby: 

Edward Mleko, kawaler z So- 
snowca z Franciszką Turecką, panną 
ze Staniątek, parafji Brzezie, zapo- 
wiedź trzecia. 

Edward Kamiński, kawaler, zam. 
Miła 5 z Marją Kolekta, panną zam. 
Czysta 9, zapowiedź druga. 


Chrzest święty przyjęli, stając się 
dziećmi Bożemi. 
Henryk Marjan Biń. 
Krystyna Żołja Wójcik. 
Janina Niedziela. 
Alfreda Niedziela. 
Zygmunt Władysław Bucki. 
Stanislaw Boleslaw Łytka' 
Jerzy Adam Książyński. 
Írena Franciszka Gierat, 


ZAKŁAD OGRODNICZY 


Jana Nowaka 
Sosnowiec, Prez. Mościckiego 22, tel. 14-18. 


Własne sklepy: przy ul.3-go Maja, Pawilon, 
telefon 6-83, ul. Modrzejowska 30 (Hale Roz- 
woju) nasiona kwiatowe, warzywne, warzy- 
wa, drzewka owocowe, krzewy it.p. Kwiaty 
cięte, doniczkowe, wiązanki, wieńce, deko- 
racje z roślin zielonych i kwitnących. 


OWOCE WSZELKIEGO RODZAJU. 


Uwaga! W sklepie przy ul. Modrzejow- 
skiej 30 (Hale Rozwoju) artykuły 
kolonjalno-spożywcze i ogrodni- 
cze. 


Tanio! :-: Sołidnie! 


Szybko! :-: 


Przyjmuję do roboty kołdry watowe 
i puchowe. Ceny przystępne. 


Stanisława Moniórówna 


Sosnowiec, Piłsudskiego 62. 
FEIA Adie Moi E iA 
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